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Prenumerata miesięcznie 

2.50 · 

„Panie przodowniku! Zabiłem ojczyma, proszę mię : aresztować!'' 

przebrzmiały jeszcze echa upiom.e
erstwa przy ul. 1 Maja 19 w Piotr 

gdzie ofiarą zbrodniczych imsty:nk-· 
ysłowo - chore.go, 15--letn. 'Zbignie 
· ani padła S-.letnia Teresa Giera -

u której pogrzeb odbył się w dniu 
~·zym przy licznym udziale rzesz 

I). ńców, g::liy miasto znów zostało 
5 n'.·~te nowym zabójs twe.m .przy· ul. 

W międzyczasie zaibójca zgłosił się do 
Komisariatu P.P., gdzie ldiyżnrrnemu pirZO· 
C:ownikcwi oświadiczył: 

- „Panie przodowniku!' Prired cblwilą 
zastrzeliłem siwego ojczyma, ~sz;ę m,n.ie 
aresztować!" 

Kosionkiewilcz został zatrzymany w Ko 
milsairiacie, a llla !miejsce .zbrodni udała się 

• 
policja, ·gdzie po stwierdzeniu, że fa.ktycz 
nie ~Szedł wyipadek zabójstwa - Kosi.o.r 
kiewicza aresztowała i przekazała go vv1a 
dzom !Sądowo - ślede;zym. 

W 'dlniiu wczorajs·zym w godzinach ptized 
polllidniowych odbyła s1ię sek<:Jj1a ziwłok o
raz wi1tja lQkrulna. 
Zwłoki tra~k2n.ie 2.llllaiłego JÓzefa Kira 

sonia odlwiezi.on.o do kostni.ICy 1przy szpiita
lu św. Trójcy w Piot11kowie. 

Zbr.odnia ta ·wywołała wstrząsające wra 
żenie wśród mies!Zkańcówi blższej i dalszej 
ckoliicy i jest ,szeroko kome.nto0wana. 

Przed domem, gdzie dokonano zabójstwa 
gromadziły się do późnych godZiln °wiee'Zor 
nyich grupy 'luldlzi. 

... ..................................... „ ......................... „ ...... „ ... „ ................................. „„ ... .... 
w domu Nlr. 24 przy uJ. POllLej ·za
ał Józef Krasoń wraz ze s-wą .d.ru 

i jej dzieó:nii. 
1zy pasLer,bami, a ojczymem CZl~ 
odziło do 8przeczek na tle nieporo 
odziinny-Oh. 

Chante11ps stworzył rząd radykałów 
ki te szczegóinie z pasierbem, 23 
'fadysławem Kosiorkiewiczem lkoń 
, awainiturami lu:b też bójkami. 

Socjaliści orzyr;zekłi poparcie, komu1 iści w opozycji 

j wieczorem mów doszło do a -
na tle nieporozumień ro<l:zinny;ch. 
a która rozpoce.ęll:a 1się w miieS!1Jka 
ni·osła sii~ na.Stępnie na ,podwórze. 
n1(m momeinicie Wlład'}'Sław ·Ko -

' "z wydobył z zanadrza pistolet i 
dwukrotnie do swego ojczyma. 
ń paidł na ziemię, brocząp obficie 
Po .kiJ:ku minutach wyzionął du -1 

strzałów wśród noooej dS1Zy przy 
ej u1ky Polnej 2'lWabił pr,ze.chod ~ 

• az mieszkańców sąsiednich domów 
zaalarmowali poJ1icję. 

P.AJRry;ż, 19.1. W1Czoraj wieczorem desy- · 
g:nowany wernier Chautemps 1Pr.zeQi0:ży~ 
prezydentowi reprublllki lilstę sformowane· 
go ,pr.zez siebie gabinetu, iktóra pr.zedsta
wia się .naSt'@lljąco: 

Rram.ier - Cha1rntemps, wiloopremi~ ii o
brona narodowa - Daladier, ministrowie 
stainu - Bonnet i ~ssard, maryi11.aI1ka wo 
jellJllla - William Be:ntrand, lohnictwo -
Guy i.'a Chambro, mary.nrurka hanidlo;wa
Elbel, sprawy wewnętrzne - Sarralllt, spira 
wied~·iiwości - Citnpinchi, finanse~~ -
ohia.n:deu, sp.rawy .zagraniczne - Dell1bos, 
hand'e·l - Pierre Cot, emerytury - Lassa 

Ie, rci1ni~two _. Chaipsal, w~cowanie nJal'Q 
dowe Jean ·zay, praca- Ramadier, 1koł'o
nie - Steeg, :2Jd1row:ie pUJbliC7Jne ~ Mare 
Rucart, roboty ipuibJ.iczne - QueuilJ.e, ,po
ezta - Ge!llltiin. 

DotychczasQWeill!U ministroiwi fiinrurusów 
Bonnewwi powierzono w nowyim grubi.ne
cie s.pilawę ikoord-ynacj.i zagadnień go~
darczyich i fina:ns·owych w łonie ł1z~dlu. 

W ,piątek 21 b.m. nowy r114d stanie pi-ized 
par~amentem. 

~zed ,posiedzenietm Iz,by rząd 11biel'ze 
się .na S\X/e pierwsze 1posiedzenie. 

W. kołach. polityczny-eh nowy gabinet 

!:)-.„ ...... ,„„„„„ ... „„ ... „„„ ... „„ ... „ ... „„„„„ ... „„„ ... 

. teriały wybuchowe w rękach dzieci 
Wykrycie tajemniczego arsenału w Warszawie 

ie~ .ZP:-WA. 19;1. w. ~ońcu ubiegłeg<? 
biez. tygodniu pohO)a przeprowadiz1 
, rewizji w mieszkaniach uc·zeinic 
3.I's<zawsik1ch s2Jkół średnich i Slkonfi 

. - wlęksizą .ilość różm.ych lnateriarów 
wych. 

· cześnie areszitowiano w Warszawie 
Łetm g.romadlzeniia ma..te·riałów wy 

eh studentkę j.edJnej z wyźSzyich 
stołecznych. 

iskowa·no. większą ilość spłonek, 
li oraz świec dymnycll, które stu
oddala lllla przeohowianie km\klll ucze 

a,zjalnym., pochodzącym z za -
zych sfor. 

cąc przechowywać materiaA'ów wy 
eh w swym mies.zk:miJu, stiudentt-

ka postaoowił'a. skorzystać z naiwności anlo 
:cliycih dziewcząt, iktó.re 2lllajdow.ałyJby się po 
za k~giem wszelkich podejrzeń. 

Zaipaikowała materiały sta.rannie w 1kił
lkia111aście .paczek i w.ręczyła ,d!ziiewczętom, 
któ'f)iin udziel'ała korepetycyj. 

Każda z uczenie musiała dać uroczyste 
siowo honoru, iż pac2Jki rue rozprukiuje i u
kryje ", bez.piecZJilym miiejiseu, n!ie mówiąc 
nk: domoWII11kom. 

. l'rzypadkowo mat'ka jednej z uczenie zna 
lazła w szafie między bielizną tajemniczą; 
p::ieZJ'kę, zawiązaną SzJl!Urkiem i zalakowa"' 
ną. 

Zdziwiona postanowila przekonać się, eo 
paa2lka zawiera. ~aila~a spłonki i świece 
dymne„ 

:Rrzerażona, nie wiedząc nawet do c,ze
go te tajemnicze przy.rządy słittżą, odlnios
ła czym prędzej paczkę do komisariatu. 

Policja polityczna tir.afiła szybko d'o stu 
dentki., k:tóra oddała pac2Jkę na przecho
wa;11ie. 

.W!Króce .znał.eziono l'ÓWilieź 1ma.te.riały 
V\'Ylbuchowe u innych uczenie - znajo -
mych &tudentk.i. 

Dochodzenie ujawniło Illazw.iSko stw:łent 
ki, 'którą aresztowrurw. Zatrzymano poza 
tym szereg .osób. 

Rewelacy;jne szczegóły niezwylkłej afery 
i na21wisko aresmowanej studenitllti zm.'llSZe 
ni jesteśmy zachować w tajemnicy ze wzg:lę 
du na dobro ipr:owadzonego w idlal!szym d.ą 
~ dochodzenia. 

Chautemps ocenia.ny jest jako wy.raz roz· 
wojlll miastrojów połityCIZ!l.ycll w 'kieortdku. 
centrum. 

Podkreśla się, że o ile ,pierwszy~ fron 
tu ludowego był czy.sfo socjalistyiczny, to 
drugi skłatliał się już .z socj1ałistów i1 rady-

1kałów, a trzeci obecny, j.est rządem czysto 
rady!ka1nym. 

Los gabinetu Chaiute.m(ps w fahie za.tefy, 
od stanowi.ska socjal.islf:ów. 

Stroillni.ot.Wo to wprawdzie zdecydowialo 
nie delegować do 1rzą,du 1swycll przed$taiwi
cieli, 1ZapeWinilo jednak premierowi Chau.· 
temps .swe poparcie. 

Komuniści nie ofic.jalnie wypowiedzieli 
się przeciwko nowemu gabinetowi, widząc 
w nim :zamach na całość Front'U ~ 
go, .który w.łiaściwie listlnieje tyllko f ormait~ 
nie. 

]aQonia zrywa 

z C~ang-lai~Szekiem 
LONJD-:N,. 19.1. Poil.iityczne koła angiel 

skie stwie11dzają, że sytuacja na Dalekim 
W.schodzie po~sza się z dnia na dzień 1i 
bliską jetSt, być może, ch'\\'liil:a wybuchu kon 
flikilu mi1ęidzy JaPonią, a mocal!'IS<twami LZa
chodlnimi. 

N a to pogorsze111ie sytua.cji składa się za 
rÓwno jawtne .Zet'Wa.nie stosUilllków dyPl'oma 
tycznych między Japonią a Chinaim.ii, a 1prize 
to Znaczne zaostrzenie metod 0wojny, ~ 
też polli.tyika J a.Jpończyków i zaohowanie się 
w Szaroghajlu, lktó.re doprowadzają do co
raiZ C12ę5tiseych iineydem.tów. 

(Dokończenie na str. 5) 

akosze Dii11 trlko Diwa 
z browaru Br au i -ńskiego 



Ubiegły tydzień możnaiby nazw.ać ,,lt1ygo 
~in imei'ige.rtcji'' ~ je'śli już mówić ,„u· 
roczyseitiości()wytm" iję.zykiem. · 
Były w ,tym tyigodnsiiu .ijaizdy i enuneja.

c;je g,rup inteligenckich i killu.bów. IZawtOdo 
wy.eh i politycznych, miejsikich i Wiej • 
skich ... 
Możnaby nawet - me 'bez słu.sznośc'il

!POWie.dlzieć, że inteijgencja iwszeilkiich gmup 
warstw .i zaw.odów zaczyna się ositatm.io 
szruk.ać, po!I'ozumiewać, gromaidlzić, two -
rrzyć sił~, .i oo naijwa!Żn!i.ejsize - chce ~e
wodzić i naa.n ton naszemu życi.u :puM~
inemu. 

czy i Siły rlibrojne Pańsiwa" i fa 'Z gęlbi -czy, lłl)il.e byt to jiUiŻ ~a.zid ~trac:hanych i 
se r'Qpłynąca niąniles;ta.cja na T'LeC.Z , Anni.i · zaisUJSzionyoh U:rzędnilków i .radców, ·lmórych 
i jej Wiodza. . . ideałem byłioby wyikołata.nie jesrlJCJZe 5'cht 

2) Kongres dowiódł', że :i.mełiigentja ipra złotych do miesi11JOznej gaży, - lto ibyła:ma 
oująca pp.za obroną swych za.wodow.yic:h in nif estacja poważna i rzeczowa., manifest.a 
teresów

1 
widzi w is:wej organi~ji c-ele szer cja nowej siły SpOłecmneJ., ·która wchodzi 

sze i .zasadnicze. na airenę naszego życia ipubłildlIDego. 
Chce brać i bierze udlzilał w k521tałtoM'a· Ta.k się ja.koś złożyło, że w !yjm s·amym 

n~u ·pr.zyszłego oblioza społecznego nasze· ubiegłm tygodniu mamlY dP zanotowania 
go Państwa. inny fak:t Złllamien!lly, ~twie.rrlea.j~cy tezę 

U~hwa!1ona :na Konlkg,resie d·eiklaracJa o 1I10ld, do jakiej się w naszym żJiciu plllbli. 
Społeczno iideowa CenitJraWn.ej KmniSji Po cznym siposobi intteligencja. 
iro.zumiwawicZE1j staw.1/a l1UCh iPr.aoowni.czy :w Oto w tvc'h dniach '1.lJka.zał si~ 1-Szy !lllU• 

awangardzie Polski pracującej, tdla.je mu mer czasoP@sma 1 ,„Zag!on". Jest to organ 
od!powiledizial:ne i za.s1ZOZYtne miejsce w po Zrzeszenia Iiruteligenqji Lud!owej i I\izylja -
chodzie kJu ęawiedll-iwi0ści spOiłecZn.ej. ciół Ws.1. 
Słowem: NiiedrlJielny Kongtres Pracov.n.- Dotąd IIla wiejskim odciin:ku neaigenc · 

kim panowała ci.sza. N.ie byfo '(>rg 
:któr.aby :zrzeszyła tyoh synów ' 
którzy, 11.l.ZySkawazy dyplomy, pr 
wsiach, czy m.icu;teczkach, bą.dź w 
iych od itej wsi wielltich mi;asta.Ch. 

RoSZJozegóJini inteiłigenci, dd.óryoh 1 
menrt my ~ parł do pracy is 

na wsi, byiili ipl'zeważnie pairce1owani 
najro~miaiJtszyc;h partyjek ,p0lityczn~ 
silają;c C'lJęścilVl"o kadry zawo~h 
ków i wiec:mych po1słów. ,4 

Nie ibyłio .taś organizacji, Jctór , 
synów w.sii łączyła .jedną więzią,, !!' J 
wyił!Warza.ła talk potrzebny <d[a polski 
t "mo·-~ .. ·• 1• r:tJSL ~'UW • 

P,d\V'da.niie takiej or.ganiiizacjji do 
było - jeśli: .tak wolno p:ow:iedzieć.t < 
giczną pat~bą naszego życia społeci1 
Delklamowało się u 111as· od !lat o „201t.ą 

DaWlniej ... Poco jedna:k 1 ,daiwni·ej'' mów 
my o tyirn, co jest dziś: W ;niedzielę obrad:d 
wał w W arl'slZawie Kongres PracoWtnd.aey. 
Jedna z wie1kicll saJ stoliicy (Stow. Ha.n -
dl.owców) nie mogła do.słownie ;pomieścić 
ucbesitniikóVI\ ba nawet ·o~br·eymia szatnia 
lllie przyjmpwała od godz. 11-ej (:z braku 
miejsca) ·okiryć, tak że skromne &1ertmi „ 
ikarsk1ie paHoc~k1 musie~iśm.y ,.,i1Jolooiw.ać" ... 
pod stołem w kancelarii Kon)gll'esu, gi~e 
przy oka:zii .zPążyfom zaiuważyć, jalk ener
.giCIZ!ly p. sekreta-tiz Duda odpra1Wiał z bra 
ku miejsca wieltu .de,legaitów, przybyłych na 
wet iZ poza Wairs:zawy. 

„-- wej potędze chłopsikie,j" i ... tbasta. ~ 
Ta przysłowiowa „potęga i basta I 

stety poza te słowne czy papierowe J 
nie 'll:ie wych~a. Na froncie politycznym iNie byio 1ludizi, kitór.zyhy pow · ' 
.śle~i o „wzni,esieniu „chłop~dego 
na arenę żyda społecznego i lllie by 
ktJóraby pom.yśla.ła o zo.r,ganiD1 
„chłopskieg-0 intelektu''. I 
. Tę 1lrukę wypełnia i to izadanie '14' 
spefoiać 'lll~edawno powstałe ·Zr.1Jes76 
teligencji Ludowej. 

Taik licznych zjazdów pracowniczych nie 
wldziała doitąd Wa;l'!szawa. • 

N.K.W. STRONNicrWIA: LUDO~ 
OBRADUJE. 

Ag. „Echo'' don!osi: W Wa.rszawde o 
godz. 10 .rano mzpocrtęły się 01bra.dy !Na· . 

Za.interesowali s~~ nim '\\lszyscy. Sa - ozelmeg0 Kómi:tetu Wykonaiwczego Sltiron -
mych gości lbyłio ponoć ponad 150-citt.. nictwa l.Judowego pod ~wodnictwem u~ 
Przed otwairieiem Kio~esu pmyibył min. rZ'ędujące.go w kraju .p.r~zesa · N'.K!W.--Ma 
Kościał:koiWiSki, z nim szereg przed:sita:Wiir.ie cieja Rataj.a. 
!li Rą.du, posZCiZególnych ministeł)sitW, IUt'IZę N a p<>Siedzeniu tym NKW. u~lnii II'eizk> 
dów i t. d. luoje na &ngres, ro.zpatr,zy i zatw:ierdzj/ wa 

Pr.zy stole praisowytm r.QWillież nie ibyło żniość .zgłosmnych delegatów oraz ust.aJJ.i 
gd1zie wbić przysfowdoiwegio palca. . ostaiteozny regulamin obrad Kongres;µ. 

Do ostatniej chwili nie ·było wiialdl$ro, OS'TIR.A w ALKA 
czy p. premier gen. ~~~.ze Wzglę . POMI~Y NARODOWiCMdl A LU -
du na iZły stia.n z.drow1a iprzyibędzte !Ila Klon· DOWCA!MI · 
gires. To też aizęsistymi oikilaskami nag111o • · · 
dzono obecność i mowę p. premiera. Kore.Spond"n-c.i Ag. „Ęcho"I donoszą,: W 

Al·e ,też .zdecydowanie odceytywairoc> wo zwi.~kiu .z odibywa,jącyjmi się Zj~L 
bee 9-Lefa Rządu postulaty rz~z prac.iow:• przedkoitl@'esowymi Stzlo.nnfotwa Ludoiwe. · 
lliczych. go na tare~e woj. lkiieleek.iego 1dlochoc1Zi do 

·ostrych starć ;pomiędzy iZWołeDlllilk~mlii Sron 
niictwa LuGJo'wego, a zwolennr'ka.ttri Slt.roin:
nilatiwa Narodlowego. 

Nie było w t~h wypowi1edziach IIlliedoimó 
wień czy niejaisnPśCi. Sala grzmiała olklas 
karni, popierała swy.ch mÓWCÓ.\\' ... 

Je.St tłO om.alr.ą, że Sltronnicitwo Nairodlo
we chce ipoeyskać wpłyiwy na tym tere -
nie. · 

RUOHLIWOśC GEN. ROJ!. 

JMc się dowiaduje Ag. „Echo'', w dtniu 
23 b.:rn . . odbędzie s:ię Zj~ Sł.rQinln.ictwa lAi. 
doweigo pow. ~ójeclkiego. 

W. Zje~dzie tym weŹllnie u~ał i wygłosi 
odc!Syt gen. Bolesław Roja. 
~atnrumi ~zasy generał ten pr.zeja(Wia 

żywą 1działallność organ.1Jzacydną w StrOIIl -
mot\\1ie lludowyim. 

Orga•nizacja, 'kitóra IP.O ki.J.ku .z.ale i 
siącach .jstnien:ia operuje na tereni 
dziesi·ęic.iu powiatów, posiada w sw 
jerlt"Ze już dziś k.Ytku>dttiesięciu synól 
3ki~h., •ktprym i·d.zie :z.e s,tał,ą pomocą 
łach, ·tw.orzy Uniwersytety Niedlzi 
di0'We, myśli o sztuce i pr.zettnyśle I 
wysu"·a iko'Illcepcję .iorganiizoWani 
ku Literatów Ludowych. Jkomp:etu; 
chWili lkUka<1z.iesi~t biblruoteczek "' 

NI1UMfIEC uych ~la WiSi i t. d. i t. d. 
CZWNKIElM AKADEMII F,MNCU-1 .A'.!l~ co najważniejsze, że i0rgani1 
SKIEJ. udowodni.la fruktami tezę, że „ intel~ 
-~==· . . -l . • ·f . ·· · pra.au:fąca, a i ~Il!f.~ligetv:ja W:S.i przeła 
. J~ Sllę dow1adJuije ~g. :•··~)i,~", po raiz stkfan :v1itnna JZnałeźć 'w.spólny ' ję-.z 

pierwszy . od cz~ 'W'le~kieJ ~JilY , 2JOSrl~. ii.zie 0 sprawy ·za~a<lnicze, o .. st>iaW ~ 
wy1brany .o7lonlkiem Fir~ll!eJ .Alkadem11· w.agi. · . " 
N'iemiec, ~l ~~am ~of. orient~y'kr . rren w,spólny język trzeba . znailęzil 

Pirof.: L1tman JUZ :za~~ 1PI"z)'lll&lezne fm!U różnice pQlił.yoz.ne... . . 
staJilOWllSlko w A'kadelllil!. Oto w tym :właśnie ,JZai:,<>on1e" ~ 

„Rzesza pracownicza - j.aik mów.ił pre
zes Zieliń.ski - izdawa!a swój ~amiln pu · 
blicziny. „Egzamin iten wypadł b. dobrze. 
Ka.My, kto Kongres ten obserWoWał, mu
siał wyinieść wrażenie, że: 

lógłbv ~~e rólem węgierskim aleaa.nie chce 
Zw. Int . . Lud.) :zabierają obok sieli 
gen. Ga~ica i 1udow'iięc Samek, 
wiec'' Ols:oowEki i widowy rady!k r 

Na iplatfo.mnie itej orgainizacji stł/ J 
wybilflne: sł.a.Wy naukowej rprof. a 
wi.e~opolski chłop - roln~k Ni~ 

1) Rzesza praco~iniota, to jedna z P>d
staw ob11oninojc..i Państwa. świaiddZyła· o 
tym·piJSana delclaracja p.it. „Ruch pr3.©.W'IliJ 

Na prasy 

BOJI<OT 
Dużo miejsca w :Prasie zajmuje ostat • 

!Ilio sprawa oikóLnika wydanego pr1Zez p.Sa 
piehę, :prezesa ~1iązJku .Ziemi.a.n wschod
ni.eh 'W'Ojewódimiw Mało:po!l.slki iw•e L'w0twie, 
kitóry nawołuje <lp boj'motu lwowsk.'iągo 
„J)zienmii.lka :Rolskiego'', hę!(ląceg-0 wedłu,g 
~IrollniJka organem ipraSowym, pO<pieraJą -
cylrn rw całej 1pełni politytk.ę agra.r.ną p. min. 
PonruarboWSkiego. 

Okólnik iks. Sapiehy obszeme amJ3JVlilia 
,,Gazeta Polska", !P~ m. iln.: • 

„,Tuudno nie podklreś.llć niez;wy1k'i~i0 :za
cietrzewienia p. A. Sapiehy kltÓry nia te
ireni:e, gidtie za.Sad.a k,onsoodaicji poliSkiiego 
ŻY'\\iiofil i ;polski.ej elkis'Pansji pOsiad:a azeize 
gó.Lne IZJilac:zenie, ja!ko na te!l'e.nie narodo
wościowo ·mieszanym,, nie waha się iZatZą; 
dlzaó •bojkot poilisikiego pi,ema .za to ty:llkio. że 
lkie.rntnek jeg<> Illie 1jest wy.raiZern ziemiań -
skich inleresów iklasowych. 

•Leoz strull/OW.i!Ska ·ogólnego biorącegp za 
pumi~t wyjścia całość 1~nlteresów ipi<>Lskroh na 
tym obszame. 
Nie·słyichainy falki! zarlz~cmego .bojkotru 

dzienn.ilka dowod.?Jii, że w organilzacjach zie 
miańs!kich izapa1I10Wał !k'ierunek .szkO'c'Vliiwej 
Ii ślepej wyłąozniości iklais0wej nie rpoddlanej 
wyższym IW'~lędom dobra narodowego i 
poC2lUcia ipańistwowego ''. 

u;zędnik kolejowy Korwin-Krukowski 
Otto Habsburg, pretendent do 

tro1m węgierskiego, ma konkurenta 
w .osobie b. rosyjskiego generał.a A. 
W. Korwin-Krukowskiego, zajmują
cego skromne stanowisko urzędnika 
stacji kolejowej w Belgradzie. 

Pretensje swe do tronu węgier
skie!!O potwierdza licznymi doku
mentami. 

Jest potomkiem legendarnego bo
hatera węgierskiego Guniadi ]ano
szy, który mi?tł dwu synów Włady
sława i Mateusza. Mateusz był 
czterokrotnie żonaty i z małżeństwa 
;z ostatni" żoną urodził się w r. 1473 
syn, który otrzymał przezwisko 
> Korwusc (wrona). . 

Korwus nigdy nie zasiadał na tro-

nie węgierskim i podczas wojen 
dynastycznych musiał . uciekać na 
Litwę, gdzie otrzymał majątek Kru
kówo. 

- Mój dziadek i ojciec służyli w 
wojsktt rosviskim -:-- mówi preten
dent Elo tronu węgierskiego. - )a 
również byłem wojskowym i podczas 
wielkiej wojny na czele fińskiego 
pułku strzelców, zmuszony byłem 
bić się w Karpatach z Węgrami. 
Otrzymałem wtedy order św. Jerze
go.„ 

Krukowski •ie zamierza dochodzić 
swych praw. Wystarcza mu świado
mość, że posiada większe prawa 
do tytułu króla węgierskiego, niż 
Otto Habsburg. 

· · ~resztowanie dr~ -Lewina 
. . 

dyrek·łora klinilCI na Kremlu· 
Ares2Jtowanie dr. Lewina i jego .asy.i:ten 

ta dr . . M;ert:za, którzy byli ki.erow.ndlkami 
specja1nej ki'iiniki na Rlremliu, wytwołała 
sensację w ,stolicy sowi~kdej. 

Qbu lekaJI1ziQm zarauca siię pr~e · ·a.nty
pańs1twowe i :w.rogą dla ,,szefa geniailnego 
naT<odu Stalina. · · · 

Rraiwdoipodobnie jednak, obaj lekar!Ze, 
który1ch llla:zw~ska ~dtradzają &lmliidk.ie po· 
cho&zenie, za wiele mówHi 10 wewmiętrn - · 
nych siprawach Klremlu. 

Dr. Lewin był specjalistą, ktÓry wyda
wał aikty zejścia, zaz:nacrtając, :iż śnlięrc na 
stąipiła w „Jllor.mailnyoh okoliic.znościiaoh", 

gdy denat na,prikyład wypił odpo"\\iied'ni.ą 
dozę cja.nlk.u p°'tasu: mn±aJ operować.,amier 
teinie'' .na rziapalenie wy.r,os·tka robaO'lllro:we 
go. 

Dr. Le:wm jest prócz .tego wylOOJlazc~ 
sbraS2Jllej truciZiUy, którą isiię [pOS~je G. 
P.U. DaWika ·tej tl1uciilzny para:li\źuie w ten 
spo:sób system .ne:rwowy, że cziłowlielk, ~
dany jiej d!.ziafanliu, sklłada zeznainia talkie, 
jakich pragnie oskarżyOiel. · 

KaJt, przed iktór:Ym daiżały wszy'st!kie · o· 
fiary Stali.na, IPI'awdopodlo.łmi~ bęid0ie rz: ko 
lei sam podany działa.nilu itruoi·ZJ11Jy, kltórej 
był Vliyinał~. . 

Podobno w Nowym Targu <Io 
Jl!iejscow~o .koła Z.I.L. należą e 
wie Str'OillllJictwa Ludiowe.gio oboik 
O.ZN., a nawet Stron. Narod. 

I aż d~nym s!ę wyda;e, że ~~ 
bie wa:ajemnych waśni i skłócenia 0~ 
nego taka konsolildacja sil ,jest . 
·1 . e smua. . 
Może, a napewno m. in. dlat~o'łłai 

nli:zacją tą nie kierują jacyś „iW)'ltrf" 
łity.cy czy .za:wodowi społeczni.cy, 1 

ni poiliiotyc.znie 1udzie, którzy 
cy spółdzilelczej ozy samopo~ą<l 
dr. C.ilkowiskii, ·Czy t-ngr. Bryjja... 'k 

Jeśtii weźmiemy ipod uwagę. że. 
wianym Klonigresie Pracownliezym1e•c 
dział delegaci 41 z,wląaików ipr.acoi ie 
2tr'Zesz0nyoh w Centr. Kom.~ p 
Jtów, 1~tóre poprzednio izażarcie islł ę 
ły, fo razem maimy obraiz ~lki 
j~En; jest powiedzmy skironui1e: r.~a 
m1en1e. · 'Cli 

Wartość powzumiienia, uję , 
wyisiJllOOw dlla pewnych wspóLnych 
.zro·:z.umiała ,inJteligencja. I fa mię: O 
w:iej1Ska. Skomipl;iikowane życie Zlllie 
IChi ido szukania ~ego ięń 
pl'lzedSiębrania ~ispólnych iprac. 

Tę prawdę rozumie dziś inter 
obo wtkłada .na .nią nowy, zaS1zcz · 
Wcią;zelk: tw.QI'zenia i budoyva.nia '.ę„ 
ośrodkach działania ~śćca 'i.deo inr 
łeczneg,o, a Cio z tym hhie - syi , 
spodlaooczego. ·c 

Ten ohawiiązek zaczyna dziś s'{X 
tefilgem.icj a. 
; l i I „„„„„ ... „ ................ 
Nie uspokoisz suinieni 

p6ki nie podzie ; 
z bezrobotnym 



czw .A:R.EKi dnia 20 STY.OZNIA: 1938 &.· Str. 3 
~---------------------------------------==.:.;..;=-

Uwaga na se~ię PTi 

I OO tys. fałszywych 20-złotówek w 4użvm wyborze 
Polna 5 m. 4. 

puściła na rynek banda fa·łszerz:y W kraju 
Maharadżów Docho1d'.Zenie prt>wadZIQne (pI'zerll wła

śledcze w ·~rawie .bandy fałlszeTzY ~0-
1>tówek dop.rowadlziło 'dlo sensacyjnych re 
tatÓ'Y/. Oikruz.uje się, .że jest it:o afera, ja
j inie noticmailllo w Polsce od k'iUmnastu 

W c:ałej Polsce, a s.zc:zególnie w stolicy 
bsenw'owano o.statnip dużą ilość falsy

iatów bat11knotów 20-i.mofowy;ch. Fal.syf i
y /były dic·-Eikonale .podrobione a wszyst

. banknoty fa_}lszywe sygnowane 1były li
am.i ser~i „FT." 

ikilllkruin.as;tu WYtPadkach spisano pr.oto 
·. Okazato się jednak, że osoby, ikrt:ó
spisywano protokóły same .paidły ofia 

fats·zerzy i nie można im udowodnić z 
pewnością łączności z sza.jk~. 

Dochod!zen:ia skiemwalllio wilęc do fabryk 
r ieru. Jak w.iadO':nio, papier wyraibiainy 

Miód pszczelny 
~wy pierwszej jakości pod gwarancją 

; żaonvch domieszek, 3 kilogramy 7.50 
~tłflo 11.20 zł.; 10 kiio 21.50 zł.; 20 ki :o 

zł.; 30 kilo 61 złotych, wraz z naczv· 
i i opłatą pocztową 1A.-9>yła 

k · )tałopolski Eksport )łioh 
w Zbarażu 

Skrytka pocztowa 6. 

porozumienia małżeńskie 
„Pod złotą kaczką" 

jednym z ru.cMirwszycili ,punktQ\\1 Wiar 
y ~ajdn.Jde się kawiarnia Sim i g~o
rod złotą kacztką", diwa przedsiębilor
.uależą.ce do jednej właściciel!ki. 

awa pr.owadze1nia ob.u tych za:kładów 
.niedawno przedimi10ltem niecodizienne ... 
stąpienia na tle nieporozlllJtlień mał-

( ~h... • -~ ..... J ... ~ 
ie mianowicie małżonelk właścic:ie1ki 
,si tych. zakłaidjÓw rozrywkowych p. Fr. 

:.:ew.$ki ,złożył of,icja.1ne oświi!ad'Cze.nie 
rYJIIl .stwier1d·zi, „że ż.ona jego 2"Jofia 

· ewJSka prowa.az1 bez jego ~dy 
·ębio!lS!two „S'iim", kawiartl'lÓlę i goapo 

~ Od złotą 1kaoz.ką" w Warszawiie;' 

IŚ • Pain jest na pe,wno ~rzejs.zy oide 
;sp ,' pa.nie. Tiomaszu - ośwua~~a spo 
D' , e - ;ednaik mam v;Taże:rue, ze pan 

docoofa roli i macze1lliia :różnych Clr.0-

„ 21 f:Jw. Zdaje mi się, że pan p-Ne.wró· 
góry nogam~ cały pokój po to-, by 

1 
.tt ył poniekąd ha:rmonię z pańis1kilm. sta 

il'~ ~ WeW!Ilętr'.znym. A teraz zirobim.y od· 
iW 'e: UiP;Oriząd\k.ujemy pier;wej pana wy 

iew~~.7Jlly l zoioaiozyjmy wów:czas, 
;ą; to się odbiije na ~~os0bie1lliiu. Więc 

pan siiada ... 
u, mój Boże!- zawołał tł·umiąp też 

~ .•. .pi·.- Pir~~ież .sam się II110gę UC1Zesać ••• 
) ~zy tych słowach wiziął mlUndUJr ~ udał 
P,0 1za paraiwa.n. ZbHżył się do LuBtra, a 
::> . ujrzał blad,ą zmiętą twa!l'z, zqjął ma-

1tkę i niemail ze wśCie!kłośc1ą zanUJt'Zył 

1 0 
ę w zimną wodę. Umył si~, uczesał i 

.n :usły.s.za:ł za sobą: 
l ~ Pr.oszę„. 
b,JS ócił 'si~ i ujrzał ś,wiieży krawa<t prze 
lka ~y pvzez parawan. 

tchnął, a jedJna.k ubra.i. siię porząd
zapiął mu,ndur na wszyst:Cia z · t'?1~'.. 
iał, że dziewczyna mu 1I1ie da spo-

dOpQki nie spełni jej próśb, kitóre m.u 
a.wały te.ra·z dtr~cyjmi z~hci.an -

dł wireszcie .z.za para wiainu, 'stawia 
kie nieeierpliwe kro<ki. 

'clla druku banknotów i papierów w~tościo· 
wyich, pod.lega ścisłej k0introlli i strunowi 
głów.ny ;v..·amme.k dobrego sfałsizowanfa 1ban 
knotów. 

Zachodzi podejrrleniie, że fałsz.erze dzi'afa 

li w 1poiroziumłeniu z zagranic:Znymt wytbw'ór 
nla..mi tpap.iiellU. 

Fałszerze :zdołali wypuścić na ryineik o
gromną ilość falsyfikatów na siumę 4 miiltio 
nów. zł. 

' ·- - „ •' ' ' . -. ~ ·/, 1-f'' ' 

W obronie · ntałki 
ojca 

Na posterunek policji w Mansiield 
(Ang·ia) ~głosił się niedawno młody, 
szczupły chłopiec z wypiekami na 
pobladłej twarzy. 

- Zamordowałem mojego ojca
powiedział głucho. 

W kilka miesięcy później, znalazł 
się on na ławie oskarżonych w prze 
pełnionej sali sądowej i ponownie 
przyznał się do zbrodni. 

Ma lat 17. Nazywa się Owen Me
aki•. Ojciec jego był złym człowie
kiem. Katował swą żonę, zdradzał 
ją, łłrzepijał wszystkie zarobione 
pieniądze. Czasami nie było go w 
domu kilka dni i wtedy wszyscy . 
oddychali swobodniej, ale gdy tylko 

wracał, zaczynał znęcać się nad żo
ną, bijąc ją do krwi... 

- Nie mogłem dłużej patrzeć na 
cierpienia matki. Postanowiłem uwol
nić ją o~ tyrana„. 

Zadał śpiącem~ dwa śmiertelne 
ciosy siekierą. 

- Owen był idealnym synem -
mówiła z płaczem matka. - Gdyby 
nie on, dawno już odebrałabym so
bie życie .• 

Prawo angielskie przewiduje za 
.zabójstwo karę śmierci. Ponieważ 
Owen Meakinowi do pełnoletności 
(18 lat) brakuje 3-ch tygodni, grozi 
mu kara wieloletniego więzienia. 

Jasnowidz Hara-Abi 
nie przewidział własnego aresztowania 

niej kary, władze· policyjne areszto
wały go i prześlą do ' sądu w Bia· 
łymstoku, gdzie ma odbyć karę . 

W. tych dniach Maharadża z K~ 
obch'odizi.ł UJI'oozyście .i ~ niiez:wyikłytm ~ze
P)'!Chem 1j,uMleU:S·z s:wego paIJIQ'Wainia. 

Z racji ,te.j uro~y:sto.ści, należy zanioto -
wać, że Indie ,posiadają 695 lkirólów wśród 
!których jest .500 wYtznania hrahm'.~e
go ·i .pr~zło 100' ~a.Ilskiego. 
WśrQd 'mbnarcliów 1są .starcy, ,mi:0dzież, 

ba lll!awet d:ziieci kiJikrulm.ies'°me. 

Wiszystik1!m .itYm władicom, giQty ,przyibędą 
do Dalhi, pnzyisługują hrcmoiry wod·Słkiowe, 
k~degp wita się odip0'\\1iedl0Jią 1il'ością strza 
łÓW armatni!cll. 

.Nie 111ależy się diziiwić, że Anglicy maj~ 
wiele kł~otu z Qbowi~jącym, ipod groź
bą ·obrruzy, ceTemoniiałem. 

O czym marzą 
n Q4!.!Mm'---• 
panie i panowie 

-1 
• 

: ·LWÓW. Władze policyjne aresz
towały przybyłego ostatnio . do 
Lwowa jasnowidza, podającego się 
za autentycznego fakira nazwiskiem 
Hara-Abi. Jak się okazało Hara-Abi 
nazywa się właściwie Władysław 
Michaluk, liczy 23 lata i pochodzi z 
Grodna. 

Zwiazek żebraków 
chce być zalegalizowany 

Ponieważ Michaluk uprawiał swój 
proceder jasnowidza bez zezwolenia 
władz, a nadto, ponieważ okazało 
się, że był on już 9 razy karany za 
kradzieże i oszustwa, ostatnio zaś 
jest poszukiwany dla odbycia ostał-

LóDZ. Ni1e7.lwy.kie podanie wipłyinęł{0 do 
sta.rti~twa grodzkiego '!W- Lodzi. Mianowicie 

·Abram Stu,dekoiw.ski w .imieniiu .~ebraków 
cho1~zących po jałm1u1mii:e prosić, a.by ·staro 
stwo ,zorga.ni.zow.~o .ZlWiązek żebraków~ któ 
:rzy przy,.rzek:n~, że nie ~ą .żebrać. . 

Ąrno Alexander 

DLA .MA.TK I 
(Powieść kryminalna) 

f~osta.niow.ił pozbyć ,się jak nai:pręclzej N a wiałem .z nią sam na sam, bez ,śW.il~qw. 
ty, '.I'iZIUCiiĆ si1~ na ta,pc:zan i ~ów r(j24Uyś - A:ie czy ,io ,jest cZilow1ek? ~fad~zy!ła mi. 
lać bez koń.ca nad fatalną historU!,, leioz w żyM:e oczy,, że tę całą h!iSlt·Oil"ię ode minie 
.stwłer;a.zi:.e ku niezmiernemu ,zidziw:ileni.u, że s·łyszała w:czoraJ ... 
teraiz ~1dy s11ę umyl .i ubrad: przyz•woide, ta - łtoz.wme pani? Ja! Ja yffe:,adz,iłem. 
chęć o<heciała nagle. Usiadł na sklraju przygiodnaj zna.:r°'mej tajemn:i!Oę; służibo -
lta:pozana i z :Przy2wyazai;L011i:a nawet O\b - wą ! .. , C.zy P,ani nie U!Waza, że to je.st o -
cią.,gnąił na sobi.ie mundur. , kropne. ! . 1 • :!lol. · 

l'l'atalia - trochę b1ad.a lecz pozornie - Myślałem zaiwsiz~, że wśród lu~i mam. 
~p01kojna - wysłuchała .szazegół'.owegio o- kilku sz.c.ze,ry_ch ~rzyjac1ół i nag.le się, ,z}a-: 

1powi-ada:n.ia o tym, co z.~o dziś irano. By wrn, rłZUCa na :mlilli.e szailone osikarże~e.„ 
rn ;w·zyg1otiowa:na. na najigQr&e, ale to pr.ze I wszyscy mu wi0I"Zą, a ja. si~ 1P11Zeikl()lllląj~. · 
sz~o jej ·oczełkiiwainia. że niig1dY. nie mia~ P,11ZYjaailół ! 

- M'U,simy ooś I'io1bić -;-- oświadiazyła ci- Nata1ia potir;ZąS1I1ęła głową. 1 

cho, gd Ja.rowy sko11.ozył mówić.- Slipu· - Palil jest roogjoryozony i dl'a t~o mó 
wa się .nie pPS1unie o kr.ok napr.z.ód, jeMi wi nieidKllrizeozuośd,. 1nisipejk:,tior Nded'ŹM'li.'.a -

1pan su~ zamk.nie zJP.ÓiW w sw1oim pokioju i dcm,ski je)Slt pańs1kii.m przyjacieiem. Wiemi 
b{;dzie się zastanawiał'. nad ,nioes\ZO~Ciem... z całą pewmiOŚC'ią, ohioc tyit!co ra/4 z nim' ro, 

- A cóż mpżna zrobić ?. ~ zawołał gi0i~ ·zmawiałam ,przez telefcm.„ a ,pan go 121D:a odi. 
1zko.- ł'iróbowałem.„ Po ro.ąrruowie z Nae sz~e~ lart. J. nagle zwąitplił. BaWk teiż pań 
d~iiadowsk.im .zatelefunowaiłem dio BaJika skim ~.z)Tijaciel~, nawet rnioja matka iw.i· 
i izapYjtałean,, w ja:kim toiwa.ri~wie pracu- , d:z~a w. &nduirze WlzÓr wszel1kich on.at-
je Ora~oiwa. Pojechałem do nii.ej, roi7.lrna I nikit palll!a .nie pOS~a o talkie. P,11Ze!W'mie-· 

Do ,zwią.2lku tego „1ws.zy.scy boga~ liu
dzie w,p.fachliiby datjki, 1k,tóre .zar.zą,d IZM~ 
ku będzie następin:ie dzielił pomiędzy człon 
ków: .zvv·.i~u. d10 którego ibędzie mógł niaile 
żeć ty~ko praw.dzilwy Ż(:brak. 

me. A jai? Czy muszę p11ze!konywać, że 
ani seikiwndy .nie myślaiłam, te pan jest do 
tego 2'Jd0Jlny 7. 

- Panno N.ato . - .fpwiedział u.jmil.ijąc 
ją .za r~ ---1 Ufam 'w kaiJde s!o'\\10 pa.„ 
.Ąile N'fodźwiadeffl'sk'i! ? Nie, on mi jJu.ż pie 
wierzy... _ 

- W ta.ikiiim iraizdie pan nie ,1J1la zupeibnie 
sW!ojegp pr.zeło:iJonego. Gdyiby .pan słyszał 
jak on się ~aiSzył, ·kd.ekiy mu powie
dzraiłam, że pan .si..ę zamklnaj: w swoim. po
ik.oju i nawe.t nie odpowiada na puikanie ! 
'.M:wsiałam otbiiecać, że się panmn. zaopielku 
ję ~ wte;m do ,niego .zadlzwicxnię. N a.prawdę, 
Pan jest nielSIPlrawiedli:wy w stoouJnlkiu do 
Niedi:hwia.do·wskii.ego... .Aile pr,zestańlm,y o 
tym mówić. T,r;zeba diziiałać. Z Oracz.ową, 
1Jliic .nie wyszło i dla.t~ pain sądzi, że wscy, 
stJko jest .s·ltaOdlle? Nie, panie Toanasziu, 
są j'eis.zdZe inne drogre„. Za.cz.nę old tegi0i1 że 
pqjdę do :atiindera ... · ' · 

Zdama~o się; słowa .dlz,iewozyny dodały 
otuchy Jarowe;mu, JedinaJk się nach'IIl\UI1ZYł 
gdy wymieniła nruzWliJs.kio Bundera. 

- ,T,o już jest z.upefuiie be:Z111.a;d121iejiiliie
odpad.- :SUI11der ... N awia.sem mów'ńąc, pa: 
ni jllŻ dwa razY, po1W1ied:ziała: Bwnde;r. Chy 
ha .wzYJPadl~wo, bo wzec.i.eż to jest na. -
II"ZewJo!Ily pani. 
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6.15 Aludiycja po1ramia; 
11.15 Kc}ędy - poranek s2Jkolny z Kira

k<>wa. 
11.40 Utwo!I'y Rt><berta Schumana; 

15.45 11W~óWik1 ·m1UZyc'Zlle"- an.JdY<tia 
,dla młodzieey ~ Wima: 

16.15 Nas:ze tańce w wyk. Or'kiest.ry .Man 
doliinistów z KM.owie; 

17.00 Wied:za i ksią;bka: , ,Dzi'ałaiLność na
ukowa prof. Odlana Bajwida (w 80-
tą r,c>OZD.~cę ruirodzittb)- o®zyt; 

17.15 Reciaitil sikrzypcowy Bernharda Les· 
mwna;. 

18.35 AJU.dycja Wa niłodzieży wiejskiej; 
19.00 W setną roczni~ urod:zi!n Jania La

ma - aud. 'liter.·muzyczna; 
19.30 Recital śpi_ewaezy .Aidy Hecht; 
20.00 Kon.ce~ rozrJ'IV\1kowy w W)'lk. Onk. 

Tadeusza 5eredyńs1kieg-0; 
21.45 Flt'agttnent :PO€fm!3Atu „Ainlheii" J. Sło· 

waC:kiegio - w 100„lecie poema~„ 
22.00 Koncert kamerail1ny. 

Dancing strzelecki 
W, dniu 22 b..m. odbędzie si1ę w salonach 

restauracji 11.Europa" w,span'ia(ly 1,Dain -
c.ing Strzeledki" z którego ceysty daohód 
przeznacza tSię na cele iku1turalno - ośw1a 
towe cdonków Odidz. Z.S. w Piotrkowie. 

Podc:z;~ dan,cilngu dużo htuma.11u i moc 
nie~podzianek.. Początek o godz. 20-ej. 

Kradł 

W związku z klęskami posuchy i 
g.radobicia, jakie w r. ub. nawiedziły 
rolnłków powiatu piotrkowskiego -
Wydział Pow. starostwo piotrkow
skie i O. T. O. i K. R. w Piotrkowie 
wszczęły u odnośnych władz stara-

nia o przyznanie dogodnych kredy
taw dla dotkniętych klęskami rolni
ków naszego powiatu. 

Jak się dowiadujemy - akcja 
kredytowania rolnictwa w powiecie 
piotrkowskim w niektórych gminach 

Z ES P ó Ł R E·D U TY ~~~~-9_3~71_8 -------
Dnia 23 styczrtia 1938 r. w sali im. kilińskiego 
o g •. 4.30 dla młodz. szkoln., oraz o g. 8.15 w. 

WVTWORNV SZACHRAJ 
Komedia w 3 eh aktach Jerzego Szaniawskiego. 
Opracowanie sceniczne Juliusza Osterwy. 

-saa'"F · w ser 

Oglądacz mięsa inkasowa,ł należność 

d(,- własnej kieszeni· 
Ogl:ą.daJc.Z mi.ę.sa na <terwiie 1g1ml~ny ~

no - Leonard Marcizak zamre~kały tam 
że - ilJ\POWa~i'<>ny był przez Wydiziaq; Po· 
wia:towy w F:i0<trikowie ·do i'lllkasowania na 
leż.tl!ości za oglądanie mięsa. 

Wedd!ug ustaiionej ta.ryfy od je'd111ej ;ubi 
tej ~tu!kł 1byidł~ iPO>bie.rał oin 4.50 zł., z 'Cze 
g·o dla oglądac.za wyipa<lalo 3 zł„ zaś do Ka 
sy Wydziału Fowiatawego winno w;pl:ynąć 
1.50 zl.. 

Ma.rciak jednak 1od dłu.UliZego czaSJU cał 
kowitą nal~ność za 0<gilpnie mięsa 'ińlka 

sował clio wiasnej kieszeni, nie w,płaca.jąc 
do 1ka.sy Wy~IZ._Pow. ani grosza. 

W1reszcie :nadużycia Marczaka ooS:tały 
wytkiryrte, w wymiiiku czego ,postawiono go 
w stain oskarżenia i w dlll:iu vviczorajszym 
.za·siad~ ion na łaJWie o&ka,rżonyi0h sądu olkrę 
gowego w P.iot11kowie. 

Na 1prZ1evrn<lzie sąid.owym wiina 0<s.kail'IŻO· 
nego ,została <lowiediziona i są,d skazał go 
na 8 im.iesi:ęcy więzienia z po·zibaWieniem 
wszełkiich ,praw n.a 5 .lat, zawieszaljąc mu 
jedłnak wytkóllla.nie kary. 

• ow 
• 

Jlll 
natrafia na poważne trudności n 
ry formalnej. Są bowiem jesz 
gminy, jak np. Kleszczów i Chabii 
lice, nie posiadające instytucji pi 
życzkowo - oszczędnościowych d 

rozprowadzenia przyznanych j 
kredytów, w wielu zaś gminach i 
stytucje takie istnieją, lecz nie r 
porządzają większym własnym kat 
talem, skutkiem czego nie m 
również otrzymać poważniejszYI 
sum da rozprowadzenia pomiędi 
poszczególnych rolników. 

Celem zaradzenia temu Wyd ilJ 

Powiatowy w Piotrkowie postano 
wpłynąć na poszczególne kasy g · 
ne, aby pobudzić ich do zwięks J 

nej aktywności, zaś O. T. O. i K. 
zamierza w najbliższym czasie 1 
terenie gmin ~habielice, Kleszcz ~ 
i P drzniewice zorganizować s : 
dzielcze Kasy Stefczyka. 

Posiedzenie budżetowe 

Rady Powiało. 
W 1sobo·ł1 ·~ 22 b . .m. rw sali OTO. i KlR. 

ul. Sienkiewioza 8 w Piiotr.kowie od 
Si;ę posie-C'izem.ie Rady Powiaitowej, na 
rym uchwaJtoiny zóstanie bu.dlżet Wy<hi 
P 1owiato1wego ID.a r. 1938 - 39. 

lilńczf się śledzłWt0·1w alerm o l.a1Szecsft11l · ~~A:~;1"t BALE 
REPREZENTACJA BROWARU c 

h 
CIM> i WYTWORNIA WOO O 

lcail rzemle- ni.ezie ) ~x~~ ~~PEAJ~Eww~0r~o~~ 
Niebawtmi naatąpi zamknięcie śledztwa, 

prowadz<>nego od ,bli.sko 10 miesiiiCY w gl!o 
snej aferze o fałszenst1wa kart rzemieślinir 
czych. 

~awy sądowej 1mpżina spodziewać 
sitę w ma~u r .b. 

Będzie to jeden z .największych proce -
sów w Po11sce, gdyiŻ na lawie oskarzonych 
zasiądzie 1prizeszło 100 osób. Proces obejmie 

rzemieś1.ni1ków z r6żnyoh. miast kraju. 
W, al'eszcie prewen<!yjnym pnzebywa na 

dał urxęc:Lnilk starostwa, Dzie.chcińiski, pre 
zes Zw. Rzemieś)nm~.ów żydowski'ch, Mor 
tenie:1d oriaz Goldhersz i .Kurnędz . 

W SMAKU ORAZ NIEDJŚGGNI 
W RÓŻNYCH SMAKACH . W 
i LEMONIADY. 
ZAMÓWfENIA PRZYJMUJE 
TELEFONICZNĄ Nr. 14·97. 

Wlad,ze s~dowo - śledcze zaklwe.stjomo -
wały wartt>ść 240 kairt rzemieślniczych, iktó 
re zostały przesłain:e, cel'em ekspertyzy do 
Wa.r,lStawy. 

....... „ ......... „ ......... „ ......................... „ .................... „ .................................. „ ... „„„„ .... 1111"~ 
W ciągu całego bieżąc:ego tygodni1a prze 

siuchiwani 1bęjdą przez sędziie~ śledlc.zego 
wszy~y podej~ani, zarówno .rzemieślnli.cy 
jaik i „mach~l"~Y;", po ozym nastąipi 7Jam1k
nięcie śled7Jbwa. 

lrwawv hnał · sprzeczki' na-· zabawie-wiejski 
. . . 

Zatiójcy osadzeni .. w wlctzi·eniu 
Alwta Sipraiwy, obejmllljące k.illk3ina.śc.ie to 

mów przekazane zostaną ~ prokuratllll'y 
w; P.itotriko1wle 1która: ispor::z;ądżL aik1t oSkariJe· 
nia. · 

25 września r „b. we VV"Si Zwierzchów, g,m. 
Bełchattóvrełk odbywa.fa się zabawa taneoz 
na, na kit.órą m. iin. ipilbybyJi rÓWIIlież miesz · 

Piotrłtowianiit - W r prezydium C. T. Cl. 
i K~ R; w ~ Warszawie 

N a os•t.nio odbyt)'lm po.siedzensiiu ·Rady 
Głównej Centralnego Towarzystwa, O,rgain.i 
zacyj i KP!eik Roiniazych w W ars;zawie u
konstytuował się inoiwy zarzą!d C.T.O. 11 K. 
R., do pre:zyd~um którego ;m. in. w~edł row 
nie~ prezes ·w;ojewódzikieg:o T·wa .Orgąnil"' . 
zaoj i i Kółek rolniczych w Lodzi i ,preze~ 0-

kręgowego T-wa Qrg. K. Rol. w Piotrlco, 
wie - p. W~adysław Fijałkowski. 

Fa.kit powyZ$zy wymo.W!nie świadczy o 
zaisługac.h, poforon.ych w pracy dla r<>Ln;ict 
wa przez prezesa-OT:<>. KR. w Piot.ri~wie 
p. W. Friijał:ko\li1skiego. 

Walne„ 2gromadzenie., 

f ow,7 -Pop. -Bad.. P11bliczą.ch· 1Szkól , Rowsz. 
:Qnia 1 diurt-ego ·o god0.- lS•e,j w. biu?Ze Ins, 

pelqtoratu Szkól.nego, uL Ma>rs·załka: J. Pił 
sudiski.ego N.r. 77 ew • Pi-Obikowie odbępfz:ie 
si~ Zgirom~~nie Członków KJOła Towa,rizy 
stwa Popieirania budowy Publicmych 
SzkÓ\ł Pows·zeohnych. 

Porządetk 1obrad pl'rLewiduje: 

1) Zagajenie. 
2) Wybór przewodniaz~ego zebrania. 

3) · Otfuzylainie . pre-tdkółiu. ogólnego Vllbila 
nia. 

4) Sprawozdanie t.r'OOZile I{oła, 
5) ~ra.Woz.danie Kpm.isji1 ·Rewizyjnej. 
6) WybÓr IllóWego Zall'.zą!du„ 
7) Udzielenie rubsoliwtorium ~ą;ce· 

mu Zatrz~<>wi 
8) Wyibór delegata na ogólne Zgrom.a ..i 

dzenie. 
9) Pllain Pra.cy· na ro~ następny. 

I 

1kańcy w&i Dzi~e, gm, .BełchatÓ\\1!k 
2.~iileitn~ Erych Renc i Wawrzyniec Mar
cza.ik., któlrizYi w czasie zabawy 'Wfl-zczęlii ,bój 
kę ż mieszkańcami wsi ~ierZcllÓW', Wła 
dJyisławem Staw~skim. 

Bójka ,ta ·przeniosła ~ następnie na ·PO 
dwór.ze, g~e Remi ra.zern. z Marozakiem. 
rzuci.li si,ę, uzb11ojeni 1w s~achetę i· ciężarek 
na, .riZemiertiu oraz ostre na~dzia, ma Sta
wickiego, ~ilGtóry wskiutek tego zmarł. 

Obaj sprawcy zostali· póstawieni JW s,tan 
oskar,żenia i w dniJU onegdajszym zasie'Ciii 
oni ina ławie osrkarżonych sądu o'kn„<>goWe'" 

go w Piotrkowie, który po p~miówi , 
sh o'n, $kirz;ai' Reinca na 6 łat :WJięzie.hia, · 
Ma.rcza:ka ina karę 3 lait wi~Zi.em:ia: a . 

Sąd inwzale.żnie od tego n.a .r~ .ml 
za.bite.go, JÓ7.efy 5ta\\1ickieij tytiu.łem 
tu kOiStJŁÓw !POg'il"iZebu. i wynagil'~~r;-, 
krz,YIWldy moralne iza.sądził 377 zł. 

Roi.iprawie prze'Wodniczyl wiće:µtezta 
du oikręgov.rego s. Michalewslti; wotot 
s..s. o. żychliński i aise!>or s.o. B,urako\\I 
O!>'kavżenie· wnosH prok. Sf em:banl. 

Oskarżonych bronili adw. Walosińi 
Nowaik, 



KO E. 0 -'R ÓW KA' 
Oakpr•aln Cię Ojcze 
Gł>V KWITNĄ BZV 

KINO·TEA'TR 

PL. NIEPO· 
DLl!Oł:iOSCl2 
~ 

.Kono.płJ\ska 

Dziś I dni naa„pnych! _____ _ 

wsa;ANIAl\Ą" -'1K8Ml!DIA' WlllDBŃSKA 
pełna humoru, werwy i pleknej muzyki p, t. 1 

MOJA...: MALEN.kA 
W rolach gł6wnvch: 

Hans Moser, Ou•łi Huber 
1:.lzzi Holzschuh, Rolf Wanke: · ~ 

Początek o godz. 5 w święta o 5 po poł. Ceny normalne. 

~---------------------------
i Piaskovska NA'D PROGRAM! Aktualnoścł świata 

-letnia rocznica Powstania Styczniowego 
·a 22 b.m.. _.Up.J!Wa 15 lat od chwili wy 

PoWISlania Styeznioi\\-ego. Ty1lko 
53 uc.zestników Po-Wtstania chodzi 

i i PoLs.kiej, a wśród illi.ch pOlł". IW':a· 
Ko'lec.zko, liczący dziś 96 lat, 7Jłm'ie 

w Pio-trkowie przy ul. S~owa.Ckie-

łor. Walenty Kdloozko !Ila terenie Piotr
a symboliz.wje ten najpię~ejszy,, naj 
niejszy •Pory.w .ku Niepodległości, jaki 
dzieje naszej niewo1'.i. 

em uczczenia tej wiekopomnej rooz 
, staraniem Komitetu Obchodów N aro 

h w Piotrkowie odbędą siięi uroczys-

godz. 10 .r8itlo w ,prastarej świąityni 

vczEJenszerta 
są dobre w smaku 

I tanie! 

gimnazjum TOIW. Szkół Srednich w 
_oV'ł~ie odbył się koncert zna.kom\:tej 
ki pani Um~ej (skrzypce) i pana 
ta (fortepian). 

ert .ten przem.aczony był wytłą.cznie 
':Odzieży szko:i:nej. 

y i urozmaicony progiram przy~y 
ent;Mja:stycznie ~ez ~e zebra~ 
odzież, która udowodniła, ilż ma już 

• wyrobione poczucie artysł:yC7Jlle., bo I) . iądała :powtórzenie na.p.epszydl nu 
J programu. 

' teresowanie mło'd'Zieży s7;kolnej .kon 
em świadczy najdobitniiej, że allooja 
!IVienia kultu miuzylki obejmiuie .coraz 
~ horyiZonty. 

„. eży pod!kooślić duży wysiłelk na tym 
.a u pracy dyr. Gimnazjum: p. Andy -

ARNAWAE. 
A na zabawę 

przy suknł balowel 

Dieknr kwiat 

~a oświatowa 
O. T. O. i K. R. 

w Piotrkowie 
an.iem Okrięigowego Tow. Organiiza

Kółclc RolniK!zych w Piotrłkowie :na te 
powiatu piotr'koWBkiego zorganizo
zostaly kUJI'sy oświatowo- orlniicze, 
~dbyły się j'lIB w Gra~, Gomulinie 
e i Trzepnicy. 
ogół kursy te cieszą się dużym za
owanietn i frekwencją MIIllilków. Na 

111..i!t'l'f'•e dni ikur.sy takie przedlziane są: 
ach, Kamińsku, Srookiu, Sbbaików
diłowie i w Majkowie Dużym, 

E"annej 1kis. dziek. J. Goździk celebr.ować 
będzie Mszę SW., po CzYlm wygłosi okollicz 
nościowe kazanie. 

Uidział w naiboźeń.stwie wezmą pr.zedsta 
wiciele wła.dz państwlQ'wycb:, am<irząjd~ 

wy<Ą wojsikow<>ści Ol'az Org,adacje b.woj 
skowyoh ·i społecizne. 

W dniu tym ipor. Walenty KolecZko &e 
l~orowany zostanie krzyżem „Polonia IRe
stotutą'•. 

„„„„„„„„„ ...... „ ......... „ ............ „„ ......... „„„„ ... 

Amator gotówki • 1adowolił się~&. bułkami 
Nieudany napad rabunkowy na Bugaju 

Onegdaj w godz. wieczorowych na !PrZe 
jeiJdżadą,cego pr.zez Bugaj fu.Iigon do roz
wo.żenia pieczywa Bron.isłaswa żalka ddko 
namo napadtu rabunkowego, kitóry sję jed· 
nak nie 1Udal. 

Oto do ·~~ce.go na wozie ~aika rw pew
ny,m .momencie podbiegł zamies$:ały na 
Bugaju Czesław KowalSki i usiłował wyr-

wać .inkasentowi torbę z pieniędzmi, co mu 
się jedinaik nie udałio, gdyż n~paiłlnięity po
stawił opór. 

W:óW1Czas Kowa'l.Ski udet1z~ żaka pomię 
dzy oczy ~akimś twardym przedmiotejml ~ 
zra;bowaiwiszy z wozu bułek za 2 zł. ~biegł. 

Zuchwałego rabusia poszulruje po-l:idja. 

Ubraf sie tylko . . · 
, ~ l 

, - " h' w magazynie ubiorów 

~ „. „. - <,~ M~ LANC MAN 
Kostiumy damskie. Ubrani a męskie 
i dziech:ce. Wielki wyb• pa I t zimowych. 

Tanio! Obsługa grzeczna! 

Ołos sportowy 
~ ...... „ ..................... „ 

Na tnecz z ~otwą i Rygą 
jedzie· drugi garnitur· hokeistów polskich 

Onegdaj izestaw.iony 'Aostał ostateczny 
skład hokej>wej .reprezentacji Po1sk~ na 
dwa mooze w Rydze, a mianowicie 23 b.m. 
(niedJzi,ela) Polstka - Lotwa i 24 b.m. po-
niedziałek) Wair'SzaJWa -'-- Ryga. ..,, , 

Skiład ten ~wi:a się naStępują;eo : 
bra)mJkaJI",z - Wiirokilr-0 (Ogin~sko, Wiillno) 1 

o brona: Notel'lllioh, W eirner (W ~ian· 
ka), pierweszy atruk - Aal~eV'ł-skii, D,o ... 

leclli, iRr,zedpełsiki (W;,tTSZaw:ianka), dmtgi 
aitatk - Kulik (Krynicltie ',l'H), Ur.zoń (Dąb 
Kfttowice), Kowal.siki (Cracovia), iI'ezerwa 
__. .Sakiołowslki II (Lechiia Lwów) i Trur -
łowsiki. 

Z wystaiwiem.ia Jaisińskiego i Sokoł:ow
skieg;o. I zrezygmiowano na zasadzie opi
nii kaipitama SjpOntowego okręgu lwowskie
go. 

Sport w · paru wierszach 
- Mecz_ Łotwa - Po1ska w ieźdZie figu 

.rowej na łyżwach ,projek.toiwainy jest na 
29.-JO w Warszawie. 

MISTRZOSTW.A: SZERMIERCZE W'iAR 
SZA 'WY rozpoczną się jurż dziś. 

Startują Polonia, .AZS.', Wars1Za.wiamlka i 
PKS. Wszyis•tkie kluby zgłosiły naj'.Silnde.j 
sze zespoły. · . 

Pir:1zy;k.rą pora;Z~ poo{(!gffi lro8$M'ze 
AZS. przegiry1wając ;z r~. Wiłoełi w st.osun 
ku 5033. 

Pomorze ,p,okonaro Po.znań w meooti bok 

NAJLEPIEJ 
~M •w· •t w 

sensikim. Stosunek wał!k: 9:7. W tym sai
mym diniu Białystok wygrał z ~em 
12 : 4. 

w e~yfikaoja nii.strzositw piłkalrskicll prze 
prowadzona została w ;poniedziałek. W Lil 
dze prowaooi Fort Bema 18 pkt. pr.ze.dJ O
kęciem 16 :pikit., Legią i StraJChowicami. 

W kłaSie A pro·wauti;i Bzura pr.zed RliL, 
Po-gonią ii Faloo.i.ą. 

Sensacja Pięściarze niemiedkich ! W 
Sztomm<:ilmie Niemcy ~eJ!lllisowa!li ze S:zlwe 
eją 8 : 8. 

kupuje sią 
wódki, wina, likiery i piwa 

w ZNANEJ RESTAURĄCJI „BIAI. y BAR" 

I • w Piotrkowie Tryb., ul. Słowackiego 23. tel. 1333. 
• I UWAGA: Z CEN DOTYCHCZASOWYCH Ul'>ZIEL:AMY 5°/0 RABATU iiliiiillli„ ... „ ... „„„„„„„„„„ ... „ ..... , ...... „.„„„„ ...... __ 

DZIENNIKI 
uproszczonej księgowości 

. w-g najnowszego wzoru 
sprzedaje po nłstdel cenie 

DRUKARNIA 
Piotrków, ul. Legion6w 2 ... .......... „ .... „„„ .... „„ .... 

Jasełka harcerskie 
Staraniem Huf00w hareeł'Skicll ~ 

ne .zostaną „Jasełka harcerskie'' w diDiaall 
20, 21, 22 sty.crmia o godz. 13.30 w sali im,. 
Kilińs;kiego. 

Wiail@ dfa dzieci i młodzieży 20 gromy, 
dla atarsz)'lch 50 gr. . . 

W pierwszych dniach ci~gnienia 
IV Klasy 40 Loterii w szczęśliwej 
zawsze Kolekturze 

D. NIEWIŃSKIEGO 
W PIOTRKOWll! 

ul. Słowackiego 22 

już 
• 

padło wiele wygranych, a 
innymi: 

5000 Zł~ na Nr. 118.961 

2000 Złe na .Nr. 118.967 

2000 zł. na Nr. 10.617 

2000 zł. na Nr. 190.755 

1000 zł. na Nr. 176.166 

.ora-z wtzoraj padło znów 

2000 zł. na Nr. 118.606 

Zamówienia na losy do I Klasy 
Laterii już się przyjmuje. 

Japonia zrywa 

z Czang-Kai-Szekiem 
(Dalszy cią11 ze s~r. 1) 

ODWOLANIE AMaAS'AD.ORIA. 

Weldrug doniesień iz Totkio. rząd jaipoń· 
Ski odwołał swegg amJbasadora '\\, Chinach 
dając \mu polecenie :na-tychttniastoiwego p0 
wrotu ido J apon1ii, wira.z z całym perisone -
Iem po,selstwai. -Równocześnie otrzymali swe ~tY, 
dyiplomaci chiińsey w Tokio, ktÓrzy opusz
cza.ją Japon~ę na pdkładzie okręrtru. ~el-
S'k,iego. . . 

W. ten s1posób iI'TZąd 'japoński lzel'!Wai ostat 
nią inić, iktóra mogła jeszoze słillżyć do na· 
wiązania porozumienia z ma.:rsz.t Ozang-
Kai-Szeikiem. , 

.,„~ ..,ł 

LONDYN. 19.1. Z piacu bo]u w Szantun 
gu dochodzą M~iadomości 0 zacoelkłych wal 
kach, l~tfu:e toczą się o miasto Tsining, 
nad Wiel:kw 1kanał€\!lll zachodnim Szantun
gu. 

Jaipończycy 7.gromaidzLw:s·zy Ś'Wlieże siły, 
w1kroozyl'i .poraz trzeci óo miasta. 

W celu utrflldnienia J apończyikom dosta 
nia. ,1Posiiłlków na ten decyd!ujący plac bo}u, 
Ohinc;zycy wykonują d'ywe.r.syjne ofensy
wy na obu sk.rzy:dłach japońskich, to jest 
pod Hangczau i w Chpnach .pótnoc.n~. 
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- Czy powiadom.iła pani ojca ?" żona kapitana pokarucifa się z ~;. 
- Tak, panie doktorze - pr.osil: tm1nie 

żebym jeszeze raz sprawdziła I 
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HUMOR 

ZUA.M.ANE SERCE. 

- Fred oś;w.iadczył mil wor.<>raj, że odda 
je mi swe serce. ' 

---< Ob~hlod~ się z niem ostroźnie, 'Do mln.ie 
powiedział, że złamałam mu serce. 

1 ,UPOLOWA.L" JELENIA. 

- Poluję ju,ż QC srLeścini lat, a!le wW.oraj 
dopi.e.rQ wróciłem ze wspaniałym jelemem 
czternastaJkiem. 

- Zastrzeliłeś go ?. 
_. Nie, wzejechał€ttn samochode)in~ w 

CZaSie gdym ,wracał z po;tlowania. 

PR.ZGOTOW)ANY„. N.Ń Wszy&r.K;O. 

- Jutro siadam do egzami.nu. 
- jesteś przygotowany ? 
_.Tak, Nawet na n~nsze. 

Odpis. N.r. akt L. 1079/35. 

SEID'ENCJA wYROKU. 
W IMIENJU RZECZYPOSPOLITEJ 

POUSKIEJ. 

Dn. 23 styC21I1ia 1937 r. 

Są.d Okręgowy w PiottlcdWie Wi~ II 
Karny w skł'adlzie na:stępuj~ym: ~ęidiz.ia 
T. Wróblewslki, P,mtolmlallll M. Siczek roz
poznaw~zy dn. 23 stycznia: 1937 r. sprawę: 
Bronisława Ka1warego, ur. 7.X. 1895 r. W 
Biał·okryinicy, syrna Andrzera i Ba!ibal)T 
Pió:rikowskiej, oskarionego o to, że w dfnii!l 
19 grudnia 1935 r. w Piotdtowie 1PUhł~e 
zniesławił Pawła Ró:Dgię - Omeka: BII"oni
sława Kailwarego uznać :wjinn:ym zal'.zuca
nego mu ~est~stwa }, aa mocy art. 255 
KX. ,Skazać go na 2 (d;wa) miesiące airesz· 
tu i 200 (dlwieecle) zł. grizyrwmy ·z zamiar 
ną w razie nieściągalności na 10 (dziesięć) 
<!ni aresziflu.; pobrać od sk~zaneigo 30 (rWz:y
dzieści) iZi'.. opłaty są;dorwej i: obciąiżyć go 
kos121tami. p0stępowania oraz zcusądizić od 
niego na .11zecz Pawła Rózgi poniesione 
prne:,z tegoż Rfugę koszty postępowania; 
w-y;roik skazjl]Jjący ogłos·ić na !koszt sikarza
nego rw pismach „Głos Tryibiunalslti'' ;i „Ro· 
botnilk Piotnkowski'' , Oryginał ;podipisał 
Sędzia (W.r.) T. Wiróblewski. 

S1:jjd Ąpelacy;jny w Wa.rszawie w dniu 
25 września 1937 r. na skutek apelacji iza· 
ło~ej przeiz oskarżonego orzeka: zaisk:ar
żony iwyl'Ok .zatwierdzić z tym, że wyko111ia
nie !kary ipo.2lbawrienli.a wołności. zasaid!niczej 
i ewemłlualnie .zasit•ęa>c.z~i izaiwiesić na lat 
Cztery, pobrnć od Bro.nisłaiwa Kałware~ 
15 zł. opłaty sądowej za drugą inSltantję 1· 

obciążyć go kioSizitami postępowantia w 
sprawde OII'aZ zasądZić odi niego na r.zeez 
Pawła Rózgi lk!os:zty po~po114·ainia polllie· 
sione (pJiZ8Z Rózgę w II-ej instancji. Ory
ginał podpisał Sęidzia (Wr.) W. Cbmie.la;r.z, 
Za zgodllJość z tym, że wyrok prawdmk>Cny 
Selkretarz (-) L. WalczYkolW'Ski. Miej~ce 
pie<:zęd. Za zgodiność świ.adczy: w /iz Kie
r.cmnilk Sekr. Prok. Są,<llu Okll'. w Piotrlro
\'\ie. P<>dpłls niieozy'teilny. 

Nie odkładaj do jutra, 
ale jeszcze dzisiaj złóż 

ofiarę na „Pomoc Zimową'' 
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o~ ww,k, 
l g&lwlkę, 
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W ftrmie Ir. [..UPT Piotrków Tryb., Słowackiego 1. Tel. 14-95 

-RESTAURACJA 

•• UDZIAŁOWA'• 
Piotrków Tryb., Słowackiego 28, Tel. 14-48 

Wydaje coddennie splći czne i tanie obiady na maśle 
różne potrawy a la carte. Bufet bogato zaopatrzony 
w trunki różnego rodzaju oraz zakąski. 

Na kranie stale świeże p i w o O k o c i m s k i e ! 

„.. , , .,..i ' ; ;:- ci ... ' • -BAL ZABAWA • 
I 
cieszą się powodzeniem w sali kina ,.AS'' 
Zamawiać salę można codziennie w kasie kinoteatru 
w godz. od 5-9 wiecz. 

Rozkład jazdy autobusów 
na stacji PlOTRKÓW 

Linia E.ódź-Piotrków 
Z ł. od z i Z Piotrkowa 

llft. s.4o 1 ••z. 11.00• 11rf1. 16.00 11 11fz. a.oo 11nz. 12.40 I płZ.18.oo 1 •· 22.40 „ 1.30• ,, 13.oo „ ta.co• „ 9 oo* „ 14.oo „ 19.30• „ 9.30 „ is.oo• „ 20.00 „ 10.50• „ 16.00• „ 21.35 

Linia Piotrków-Przygłów-Sulejów 
Z Piotrkowa · Z Sulejowa 

fłfL 7.151 llfZ. 12.30 I llfZ. 17.30 11 Iii. 7.00 1 alft. 11 501-· 17.101 • · 22.05 „ 9.10 „ 14,40 „ 19.40 „ a.oo „ 13.10 „ 11.20 
" 11.10 •• 16.30 „ 21.25 " 9.50 " 15.20 „ 20.30 

•) Kursują przez Wolę l<amocką, rozostale p~ez Srock. 

Za red:olktora i wydawnictwo: Piotr Sliwińslti. 

.STARSZY FELCZER 

A. LEWKOWI 
Piotrków, SŁOWACKIEGO 28, 

wv1eonvwa othrc. nne szczap1tt 
przeciw ospie I dvtterrt~• 

?astrzvki, oraz wszelkie zabiegi w za 
felczerstv.. a wchodzące. 

Posiada stal~ św.leże pijawki wegie~ 

· ~ 

1łłlll
PI WO 
OKOCIMSKIE 

W RESTAURAO 

B~ WAGNE8 
róg Piłsudski-ego i P. ~ 

. ~j 
DLA MŁODZIEZY . ·i . 

SZKLONEJ speqa i ,c 

pasta do mycia t 
usuwa natvchmiast atrament i wszelki · 

poleca firma cA. PAŃSKI SPAD m 
Piotrków, Legionów 2, tel. I . 

Leczenie żwlak6w 
cttorolłv sk6me I wener,c 
Dr. med. PA J MA -
przvJmu;e od 12-2 i od 5-1.30 Z 
PlotrVów.nl. Plłt1udAklflQ0 1f\7. 11 Dl 

======================~~t 
KUCHNIA z dużym pokoju poszukil . 
dla urzędnika państwowego. 

UCZĘ PISAć NA MiASZYINIE u 
najnowszą metodą ślepą 3 systemy ó 
szyn, Nauka indywidualna. 

Piotrków, Legionów .t 

PRJZYJMĘ SUBLOEA.TORA soli s.ei 
Wiadomość: Piotrków, Piłsudslkitf iei 

N m. 6. AiSi pr 

k . 1 k' Ii POSZUKUJĘ mi.esz 3111la ?>' :OJU J 
, 'dm' . Ad k' ow. g,rll nią w a.ro 'leśCLU. resy ier lik 

Admin. „Głosy Tryb. dla „K.R.". a 
-- ·---·-- .Ni 

DO WYNAJĘCIA pokój d'1a 2-ch ~ 
z utrzymaniem 11\lib ew. <ila samotne . . rze 
ni. Narutowicza 3S m. 10. t yiq 

AUTOBUS CHEWR.OL~ 6-1ka. . ,lkE 
z ruchu tanio do sprzedaJnra na. c1~.,. . 
Wiadomość: Bełchatów, Cz.ęstoohJ ·a1c 
~~~~~~~~~~~~--ego 

ZGUBIONO kartę mob:illizacj. WJ1 c h1 
przez Magistrat na nazwisko Witkot. fmi 
go Józefa, którą nja}dejszym unie ~<:_~ j 
się. u.z Ił 

R"llłUI ------ak.ż ••• 

aa 

en. 
C.Zy 
go'. 

Jl....... . ów, 
&RYPA.·PRZEZIEBIEN l'OZl 

IPLE G"ŁDWY, ZEBd!~~ ....... -„N--~-„~ 
l•.HiH!!"tt1•:J;l-ti1:s•~,,.,~ -.! JUZ NAŚLADOWN:cnvA. • 

! 
I' 
tą 

~I! PRO$ZKI .MIGRENO·NERVOSIN"zK n 
~ f 

Dr.ak.ls ,.Al.. Pdilłd. .... u 

I 
I 


